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Od środy 1-go lutego 


PIERWSZY RAZ W SOSNOWCU 
niezrównany znakomity kwartet 
baletowy 


| Rovena - Gaston 
| Wielka niebywała atrakcja, występujących w naj- 
większych Variste w Polsce i zagranicą, 

f Radzwyczaj bogate kosijumy, Ostatni szyk Paryża : 


Początek programu o 10.30 w. koncertu 
> Konferencjer M. MIRSKI. 
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a Kredytowa Zagłębia Dąbrowskiego 
w SOSNOWCU, Dęblińska 5. Tel. 10-74. 


ODDZIAŁY: 
. Dąbrowa, Będzin, Grodziec, Bobrowniki i Niwka 
jest Bankiem, na zasadach spółdzielczości opartym. 


Załatwia wszelkie operacje a w szczególności przyjmuje lokaty na ra- 
chunki bieżące i książeczki wkładowe zarówno od Społdzielni jak i osób pry- 
watnych, załatwia zlecenia, inkaso weksli i towarów. a 
Udzielą kredytu i dyskontuje weksle za pobraniem 129/, w stosunku rocznym, 


Od SPRZE RARE | 
? a g a a 
odmówić nie może 


Sezonowy obraz z za kulis dzisiejszych modnych małżeństw 
zawieranych pod znakiem charlestona. 


"Nad program: MOTOCYKLEM PONAD OBŁOKI. 
Od poniedziałku 15 lutego 


Dama bez zasłony 


Dramat erotyczny 
LIL DAGOVER i GÓSTA ECKMAN. 


„Dekabryście. | 


Bar-Dancing „ZACISZE” | 


Sosnowiec, Sadowa 5, tel. 2-50. 


— Występy pierwszorzędnych sił artystycznych. RE 


$ Znakomity niezrównany humorysta, 


j pro-Quo! w Warszawie, teatrów iwow- 


Kuchnia smaczna, ceny zwykłe. 
krajowych i zagranicznych. 


Sw. 


wawa bójka na wie 


LEE PARRY 


"1928 r. i codziennie 


Ulubieniec całej Polski 


Mieczysław MIRSKI 


komik, mimik, były artysta teatru Qui- 


skich, krakow. Ogromny repertuar. 


muzyki o 7 w. Wstęp wolny: lą 
Dyrekcja P. KIERKOWSKI. 4 
Wielki wybór trunków 


16 osób rannych, 55 aresztowanych 
w zdemolowanej sali Towarzystwa Figjenicznego. 


WARSZAWA, 15. 2x Wczorajszy 
katolicko-narodowego 
w tow. higjenicznem zakończył się 
awanturą i krwawą bójką, przewyż- 
szającą rozmiarami wszystkie do- 
tychczasowe starcia przedwyborcze. 
Gdy po pierwszych dwóch mo- 
p. lzy 
s. M na mównicy ukazał 
__ Bię ZABRANE 
BE prof. red. Stroński, 

2 różnych stron sali rozległy się 
okrzyki »Precz z nim! precz z o- 
 Bzczercą! precz ze zdrajcąte Jedno- 
cześnie w stronę trybuny rzucdfio 
kiika jaj, To dało powód do bójki, 


~ która wybuciła odrazu 


w kilku punktach sali. 
"e Ponieważ  pizybywaijącym na 
poc poiccono zostawiać - laski w 


szatni, walczono na pięści, krzesła 


i gumowe węże, w które przezor- 
nie zaopatrzyli się niektórzy uczest- 
nicy wiecu. Nagle wśród' okrzy- 
ków »Niech żyje Marszałek Piłsud- 
ski« rozległy się tony »l-ej Brygady«. 

- Dźwięki pieśni j 
przez chwilę zapanowały nad wrza- 
wą i bójka zaczęła przycichać. Nie- 
stety, po chwili walka. wybuchnęła 
ze zdwojoną mocą, przybierając za 
straszające wprost rozmiary. 

Wałczono prawie 


na całej sali, w korytarzach, na 


schodach. 

Brzęk tłuczonych szyb i trzask 
łamanych krzeseł łączył się z o- 
krzykami .walczących i  przerażo- 
nych kobiet, tworząc  nieopisaną 
wrzawę. 


DEMOKRATYCZNY ORGAN MIEZALEZNY, 


Zawiercie, Piłsudskiego 5. 


Wówczas na salę wkroczył plu- 
ton policji, która przystąpiła do roz- 
dzielania walczących 1 usuwania 
publiczności, Bójka przeniosła się 
na schody i przed wejście do gma- 
chu, jednak i tu skoncentrowane 
silne oddziały policji pieszej I kon- 
nej szybko rozproszyły tłumy, skie- 
rowując je w różne ulice. ; 


Aresztowano 35 osób. 


Jednocześnie wezwano pagotowie 
ratunkowe, które udzieliło pierwszej 
pomocy pięciu ciężej poszwanko- 
wanym osobom. 

Ponadto do ambulatorium pogo- 
towia zgłosiły się trzy osoby. Jedna 
z nich była tak poważnie poszwan- 
kowana, iż dyżurny lekarz  zmuszo- 
ny był dokonać zeszycia rozciętego 
policzka. Również wśród osób za- 
trzymanych przez policję, osiem o- 


Będzin, hotel Bristol, tel. 5-98; Grodziec, ulica Kościuszki; 


Prenumerata wy- 
nosi miesięcznie 


fon 4-97, telefon mieszkania 
redaktora 6-92, telefon redak- 
cji nocnnej i drukarni 4-94. 


kazało się lekko pokaleczonych. ! 
tych opatrzyło pogotowie. Ogółem, 


rannych zostało 16 osób. 


W trudnej sytuacji znalazł się w 
pewnym momencie red. Stroński. 
Gdy już po rozwiązaniu wiecu drżą- 
cy z oburzenia wyszedł na korytarz, 
został 

poznany przez 'swych 
przeciwników. 


Na szczęście przyjaciele p. Stroń- 
skiego zdołali napastników odeprzeć, 
Jego zaś samego zabezpieczyć przed 
dalszemi napaściami, zamykając go 
w osobnym pokoju. 

"Towarzystwo higieniczne poniosła 


znaczne straty: 


podczas bójki rozbito szyby w 
trzech oknach í połamano około 
50 krzeseł. 


j Wsprawie zajścia pomiędzy korporantami polskimi, 


a żydowskimi. 


KRAKOW, 13. 2. (wł) Jak 
donosi prasa rektor uniwersy- 


-tetua Jagiellońskiego —Marchlewe=.. 


ski zwołał posiedzenie przed- 
stawicieli korporacyj akademic- 
kich, działających na terenie u- 


niwer$ytetu w sprawie zajścia 
pomiędzy korporantami polski- 
mi, a żydowskimi na tle nosze- 
nia.przez studentów żydowskich 
oznak korporanckich. 


Matka spaliła się 


ratując dziecko — 


wskutek wybuchu nafty. 


WARSZAWA, 18. 2. Przy 
ul, Familijnej 4, w Zyrardowie 
Sfanisława Janina Safarzyńska 


kuchnią, dolała nafty. Nastąpił 
silny wybuch. Bańka uderzyła 
o sufit. Siła eksplozji była-tak 
wielka, że rozsadziła ścianę, 
odrzucając ją o 2 metry 
sąsiedniego mieszkania. Safa- 


rzyńska będąc w ogniu, mimo ` 


szalonego bólu, nie straciła 
przytomności, lecz podbiegła 
do łóżka chwyciła 7-miesięcz- 
nego synka Kazimierza. W tej 


* chwili nadbiegła bratowa Safa- 
rzyńskiej i wyniosła dziecko z. 


płonącego mieszkania. Sąsie- 


do. 


dzi rzucili się na pomóc Safa- 
rzyńskiej, gasząc palące się 


- ubranie. Ciężko poparzoną Sa- 
żona szofera, rozpalając pod- 


farzyńską przewieziono do 
szpitala fabrycznego, gdzie ży- 
cie zakończyła. Synek jei do- 
znał poparzenia twarzy i ręki. 

Wybuch nastąpił „prawdo- 
podobnie wskutek tego, że na- 
fta była mieszana z benzolem, 
co teraz zdarza się coraz czę-: 
ściej,j powodując eksplozje. 
Tragiczne wypadki w Warsza- 
wie i Żyrardowie winny być 
ostrzeźeniem przed dolewaniem ` 
nafty do ognia lub zapalonej 
lampy, maszynki i tp. 


Minister Meysztowicz wyjechał w spra- 
wach służbowych do Wilna. 


WARSZAWA, 15. 2. 
nister sprawiedliwości Meysztowicz 
wyjechał w sprawach służbowych 
do Wilna. Zastępstwo objął wice- 
minister Car. Razem z Meysztowi- 


(wł). Mi- 


SAINT-MORITZ, 16. 2(wł.) 
Polska osiągnęła w biegu pa- 
troli wojskowych 7 miejsce w 
czasie 4 godzin 556 minut 45 
sekund. Gdyby nie nieszczęśli- 
wy wypadek z Zajdlem, które- 
mu złamała się narta Polska 


czem wyjechali: dyrektor departa- 

mentu administracji ministerjum spra- 

wiedliwości Mieczysław Świątkowski 

i podprokurator sądu najwyższego 
~ Józef Goldenhaber. 


Polska osiągnęła 7 miejsce w biegu patroli wojskowych 


zajęłaby lepsze miejsce. 

Rozdawanie nagród odbyło 
się w obecności prezesa związ- 
ku szwajcarskiego. Wieczorem 
odbyło się przyjęcie, na którem 
odśpiewane polski hymn na- 
rodowy. 


Str. 2 


Jakim winien być przyszły sejm? 


W ogniu walki wyborczej 
różne słyszy się wywody na 
temat programów i haseł par- 
tyjnych, różne argumenty, do- 
wodzące rzekomej słuszności 
tego lub innego ugrupowania 
polifyczuego, natomiast bardzo 
mało mówi się o zadaniach i 
"charakterze przyszłego sejmu. 
A temu  zagadniemu wartoby 
chyba słów kilka poświęcić, 

Zadania parlamentu wogóle 
polegają na uchwalaniu ustaw, 
regulujących życie i stosunki 
wzajemne obywateli, a prze- 
dewszystkiem budżetu państwa, 
w którym w wielkiej mierze ta 
regułacja jest realizowana i od- 
zwierciedłana. 

W naszych warunkach atoli, 
gdzie nie mamy ujednostajnio- 
nego prawodawstwa dla całe- 
go pańsiwa i każda dzielnica 
ma swoje kodeksy, przejęte od 
.aawnych państw zaborczych, 
gdzie nawet ustawa zasadni- 
cza—konstytucja nie ma swej 
ostatecznej formy, parlament 
nasz ma wielekroć większe za- 
dania i musi wykazać wiele- 
kroć większą intensywność i 
powagę w pracy, niż parla- 
menty państw innych. 

Ujednostajnianie nowego u- 
stawodawstwa jest już wpraw- 
dzie w toku i sprawą tą zaj- 
mują się ciała prawniczo - fa- 
chowe oraz rząd, do którego 
należy w tei mierze inicjatywa. 


Ale są to tylko prace wstępne, 


ramy czy formy; w które ży- 


cie i treść musi wlać sejm i 
Posłowie bowiem, jako - 
imandatarjusze woli ogółu, mu- - 


senat. 


szą być wykładnikami istot- 
nych potrzeb i wymagań tego 


ogółu, a te wymagania winny 


znaleźć wyraz w uchwalanych 
ustawach. 

Wówczas ustawy te będą 
naprawdę zgodne z życiem, a 
nie pozostaną tylko teoretycz- 
nemi, bezwartościowemi i nie- 
możliwemi, jak się to działo 
częstokroć dotychczas, do za- 
stowania formułkami. 

Żeby jednak módz uchwa- 
lać podebne ustawy, nasze 
izby parlamentarne muszą się 
składać z ludzi, którzy rzęczy- 
wiście będą znać życie, będą 
dobrze rozumieć potrzeby 
swych wyborców i — co náj- 
*waźniejsza — będą duszą i cia- 
łem oddani dobru państwa. 
Ażeby zaś ten wzgląd najważ- 
niejszy byli w stanie wykonać, 
"muszą być zdolni do poświę- 
cenia, gdy zajdzie tego potrze- 
»a, spraw partji, to jest klasy, 
“zy stanu, który reprezentują, 
sprawie całdŚci państwa. Nie 
da się bowiem pomyśleć, aże- 
»y wszystkie równocześnie par- 
tje mogły w sposób maxymal- 
ny dominować w państwie, 
trzeba więc znaleźć taki mo- 
dus vivendi, ażeby się podno- 
siły wszystkie warstwy naro- 
du równocześnie 


drugiej a nie jedna kosztem 
drugiej, trzeba nadać odpo- 
wiednią siłę całemu organiz- 


mowi państwowemu, a wów- 
czas można będzie dopiero 


. tyczną swojej 


jedna obok. 


dyskutować nad przemianami 
społecznemi. 
formą, na której wszystkie war- 
stwy narodu mogą się zgod- 
nie spotkać, i współdziałać jest 


dziedzina gospodarcza.. 


Podniesienie się gospodar- 
cze wszystkich 
pierwszym rzędzie stan zado- 
wolenia samych obywateli, a 
następnie stworzy siłę i potę- 
gę państwa, iako całości. Zro- 
zumiał to obecny rząd mar- 
szałka Piłsudskiego i jako wy- 
pracy postawił 
właśnie problem podniesienia 
życia gospodarczego państwa. 

Ze program ten, bez szum- 
nego zapowiadania go i rekla- 


wytworzy w 


Taką zaś plat- : 


my, w czyn wprowadza, temu 


nikt chyba nie jest w stanie 
zaprzeczyć. Zachodzi teraz py- 
tanie, czy mający się zebrać 
wkrótce sejm zechce zrozu- 
mieć fo zagadnienie w taki sam 
sposób i czy będzie zdolny 
współdziałać harmonijnie z rzą- 
dem w dalszej owocnej na tej 
drodze pracy. Z pomyślnem 
załatwieniem tej sprawy wią- 


że się rozwiązanie całego sze-_ 


regu zagadnień z innych za- 


gadnień życia, jako to bezro-- 


bocia, głodu mieszkaniowego, 
rozbudowy miast i wsi, pod- 
niesienie kultury rolnej, szkoł- 
nictwa i t. d., i t. d: 

Jakiż to ogrom spraw cze- 
ka na uregulowanie i załatwie- 


` dzina, 


nie w sejmie! Ażeby. jednak - 


sejm mógł tego wszystkiego 
dokonać, musi pamiętać o jed- 
nem, że do jego zadań należy 
tylko uchwalenie ustaw, zgod- 
nych z życiem, natomiast ich 
realizowanie i wprowadzanie w 
czyn należy do innego czynni- 


ka państwowego — do rządu, _ 
W tym tylko wypadku. gdy te: 
dwa czynniki, sejm i rząd, bę- 


dą się wyłącznie zajmować a- 


trybucjami do nich tyłko nale- 
żącemi i nie zechcą wkraczać 


wzajemnie w nieswoje funkcje, 


osiągniemy ideał życia państwo- 
wego, wolny od kataklizmów i 


przewrotów,. które wtedy nie 
będą miały żadnej wagi i po- 
trzeby. 

Przeciwnicy dzisiejszego 
rządu raz poraz podnoszą jed- 
nak wątpliwości, czy z chwi- 
lą zebrania się nowego sejmu, 


ten obecny, rzekomo dyktator: 
ki rząd zezwoli sejmowi na 


wykonywanie należnych mu 
czynności, Odpowiem śmiało, 
przypuszczam, że będzie to za- 
leżeć od tego, jaki będzie sejm 
O ile będzie on zdolny do peł- 
nienia swych funkcji, to niema 
obawy o jego losy. Wszak to 
nikt inny, tylko sam szef o- 
becnego rządu skarżył się w 
maju 1926 r., iż „u nas w Pol- 
sce przyzwyczajono się wszy= 


„stko zwalać na jednego czło- 


wieka bez dania codziennej 
solidnej pracy wielkiej ilości 
ludzi* itd, 

O ludzi tedy chodzi, któ- 
rzyby byli zdolni do podjęcia 
w sejmie współpracy z rządem 
nad wielkiemi zagadnienianii 
odbudowy państwa i naprawie- 


żywiołowe manifestacje Zagłębia Dabrowskiego al 


nia tych licznych „nieprawości 
których w Polsce dotychczas 
było zadużo*. 

O ludzi o silnych charakte- 
rach, o czystych sumieniach, 
doświadczonych pracowników 
społecznych, o ludżi, zdolnych 
do pracy i chcących pracować 
dla dobra publicznego, chodzi 
przy obecnych wyborach. 

I jeszcze jeden warunek 


ZĘ: 


winniśmy im postawić: muszą 
to być ludzie, którzyby w dru- 


gim człowieku widzieli nie wil- 


ka, lecz brata, z którym trzeba 
się porozumieć, a nie nienawi- 
dzieć. ©: > aż Ak 

Z takich tyłko ludzi złożo- 
ny przyszły sejm będzie w sta- 
nie zadania swe wykonać i 
Polsce się przysłużyć. 

= Dr. Józef Marczyński. 


Akcja kobiet za listą Nr. 1. 


Zebrania w Sosnowcu, Będzinie i Dąbrowie. 


W Sosnowcu w lokalu partii 
pracy w dniu 9 b. m. odbyło się ze: 
branie organizacyjne kobiet. Powo- 
tano do życia lokalny demokratycz- 
ny komitet wyborczy kobiet przy 
bezpartyjnym bloku współpracy z 
rządem. Na przewodniczącą wybra- 
na została p. Wojtulewiczowa, a na 
Sekretarkę p. Majewska. . 

W Będzinie odbyło się również 
zebranie organizacyjne kobiet w dniu 
10 lutego r. b. Po zagaijeniu zebra- 
nia przez p. Szkupową, na prze- 
wodniczącą zebrania powołano p. 
Berbecka z Dąbrowy. 

Po ożywionej dyskusji przystą- 
piono do wyborów lokalnego ko- 


 mitetu, w skład którego weszły! p. 


Marja. Ociuszyńska, jako przewod- 
nicząca i p. Ida Galińska, sekre- 
tarka. - 


W Dąbrowie 11 lutego 1. Db, od- 
była się w lokalu związku legioni- 
stów konferencja kobiet, ua. której 
ustalono program prac orgalizą- 
cyjnych. 

We. wszystkich - tych- zebraniach 
brały udział pp. Berbecka i  Szku- 
powa w charakterze delegaiek. ko- 
mitein okręgowego kobiet z Hąbro- 
wy. Przemówienia delegaiek zna- 
lazły: wśród zebranych należyie zro- 
zumienie dła tej doniosłej akcji. 


Stan "średni w Czeladzi > 


jednogłośnie przystąpił do 
Za przykładem Sosnowca, 
Dąborwy, Grodźca i Niwki 
poszła i Czeladź. 
Po zjeździe delegatów w Scsno9- 
wcu i wybraniu zarządu zjednocze- 
nie stanu średniego, organizację sta- 


ńu średniego należy uważać za. 


skonsolidowaną i umocnioną. 
__ Rozwijająca się w dalszym ciągu 
akcja nad z organizowaniem kupiec: 
twa, mieszczaństwa, rzemieślników i 
właśbicieli drobnych nieruchomości 
postępuie naprzód. | 
Walne zebranie stanu średniego 
w Czeladzi zgromadziło w dnin 10 
lutego.r. b. przeszło 200 osób, re- 
krutujących się z pośród właścicieli 
nieruchomości, kupców, rzemieślni- 
ków. = Ee 5 
Po zagajeniu zebrania przez dra 
Marczyńskiego, prezesa rady okrę- 
gowego stanu średniego Zagłębia 
Dąbrowskiego, wybrano na przewo- 
'dniczącego zebrania p. Szuńmera. 
W wygłoszonym referacie dr. 
Marczyński scharakteryzował obecną 
sytuację gospodarczą w kraju i na- 


Be- - 


~ mieszczaństwa 


b.b. współpracy z rządem! 


wołując do dalszej pracy nad roz, 


wojem przemysły, handlu i rzemiosł 
jako podstawy rozbudowy i bogas- 
iwa miast polskich, wskazał zebrac 
nym na okoliczności, które dówo- 


dzą, że jedynie obecny rząd mar 


szałka Piłsudskiego docenia. rolę 
polskiego w rozwo- 
ju państwa. N E N 

Jedynym oponentiem. na zebraniu 


okazał się p. Nobis, który nawały- 
wał do skupienia się przy bloku - 
katolicko narodowym. Wywody p. . 
-Nobisa nie trafiały jednak-do prz 


0 prze- 
wśród 


konania zebranych, którzy 


podniosłego nastroju, uchwalili gła* ~ 


sować przy wyborach do sejm 
i senatu na liste B.B.W. z Rz, 


„na listę numer 1., wznosząc eq . 
fuzjastyczne okrzyki na. cześć 


marszałka Piłsudskiego. 


Postanowiono powołać komitet | 
organizacyjny stanu średniego. w . 
Czeladzi i delegować z jego. ramie- 


nia swego przedstawiciela do łokału 
komiteti wyborczego listy Byd" 


PRETT 


na cześć marszałka Piłsudskiego. 


| Wszystkie niedzielne wiecę i ze- 
brania przedwyborcze z ramienia 
bloku współpracy z rządem, odby- 
ły się z nader licznym udziałem 
słuchaczy, czego dowodem są na- 
stępujące zebrane przez nas relacje. 


Czeladź. 


Miejscowość, zdawałoby się opa- 
nowana przez komunistów. Jednak- 
że ludność miejscowa widząc ich 
prace w samorządzie, ma już dosyć 
„dokirynerskiej paplaniny i zmierza 
do celowej pracy nad rozwojem 
gospodarki kraju. 

Na starym rynku przed ratuszem 
zgromadziły się tłumy, liczące prze- 
szło 5000 osób. 

Po zagajeniu wiecu przez dyre- 
ktora Mazura, powołano na prze- 
wodniczącego p. Jesiońskiego. Refe- 
rat dyr. Mazura o celach i zadaniach 
bloku, zebrane tłumy przyjęły długo 
niemilknącemi oklaskami. 

Po dalszych przemówieniach vp. 


Rzepy i Godlewskiego, zebrani bez 
najmniejszego sprzeciwn uchwalili 
jednogłośnie rezolucio opowiadającą 
się za listą nr. 1. ; 

. Jest rzeczą charakterystyczną, że 
w tym wielkim wiecu ` maniiestacyj- 
nym wzięły udział wszystkie sfery 
ludności z pośród inteligencii, kiern, 
mieszczaństwa, robotników, żydów i 
okolicznych włoścjan. SRĘ 

Jak Czeladź — Czeladzią, wedłig 
słów jednego z` poważniejszych 
mieszczan p. Rączaszka, nie Dyło 
tam jeszcze tak olbrzymiej i żywio* 
łowej manifestacji, jak na niedzie!- 
nym wiecu Jisty numer 1, 

Widzimy zatem, że imię Piłsud- 
skiego znalazło serdeczny oddźwięk 
w sewcach obywateli tej 
miejscowosci, którą niektórzy uwā- 
żaia za twierdzę komunizmu. Jednak 
wiec niedzielny dowiódł, że łud pra- 
cujący potrafi odróżnić prawdę: od 
kłamstw i dlatego też pójdzie ` gło- 
sować na listę numer 1 


ln GEJ) ocz 


ż 


1 


. _ doborowej orkiestry pod. batutą 


ye: 
SA 


Ad. 


Szybko osiąga się Cel, Jeśli do 
prania używa się dobrego mydła. 


YDŁO KO! 


TRZEBINIA 


nadaje się wyśmienicie do prania w twardej wodzie. 


inżynierowie budowlani, specjalnie 
upoważnieni przez magistrat. 

(d) Kradzieże. Janowi  Hejne, 
skradziono z chlewa wieprza, war- 
tości 250 złotych. 


Eein 


Lejbie Kelman właścicielowi skle= - 


spożywczego, niejaka Rozalja 
"Mucha skradła dwa bochenki chleba. 


A Zawiercia. 
(z) Katastrofa skutkiem  roz=. 


topów. Wskutek roztopów w osa-_.. 


ciem, w: 


groblę, Woda d 
budynki młyńskie tej osady, jak rów». 
nież sąsiedniego młyna, wyrządzając . 
ważne szkody. Zdołano wyratować _ 
obietę i dziecko, zabrane przez fale, 


strzów 150 osób, z których 9 umarło, 
ś. p. Andrzej | 
Durko, Mikołaj 


radzki, Teodor Dziuk, Piotr Puks I 
Antoni Sieradzki. 


Wyzwolono czeladzi 161 i zapł- 


sano do księgi uczni 141. 

Od dnia 15 grudnia 1927 roku 
cech nie może wyzwalać na mistrzów 
i czeladzi w myśl ustawy o zgro- 


 madzeniach rzemieślniczych z roku 


10-lecie cechu szewców w Sosnowcu. 


W ubiegłą niedzielę odbyła się 
uroczystość 10-lecia cechu szewców 
‘w Sosnowcu. Uroczystość rozpoczę= 
Ra się nabożeństwem w kościele pa- 
„rafjalnym, poczem pochód ze sztan- 
„darami udał się do domu ludowego, 
i z odbyła się wspólna totografja. 

astępnie rozpoczęło się zebranie 


przewodnictwem prez. Michla.. 


Aa eiei szereg przemówień o- 
Skolicznościowych, poczem odbyły, 
(sis popisy chóru cechowego, oraz 
sekcji scenicznej. Przy dźwiękach 
p. 
Cupiała zebrani spożyli obiad, a 
następnie odbyła się zabawa ta- 
Reczna. 
| W czasie uroczystości został od- 
czytany i przez zebranych podpisa- 
ny nasiępujący akt 

»Akt uroczystości obchodu 10- 
lecia istnienia cechu szewców w 
Sosnowcu. 

Działo się w mieście Sosnowcu, 
dnia 12 lutego roku pańskiego 1928 


y: k 
na siolicy św. Piotra zasiadł 
Pius XI, na stolicy prymasowskiej 
„(kardynał Augustyn Hlond, na stoli- 
ey arcybiskupiej w Warszawie kar- 
„dynał Aleksander Kakowski, na sto- 
licy biskupiej w Częstochowie ks. 
dr. Teodor Kubina, proboszczem w 
Sosnowcu był ks. szambelan Plen- 
kiewicz; 
-Prezydentem Najjaśniejszej Rze- 
ezypospolitej Polskiej był profesor 
dr. Ignacy Mościcki, premjerem był 
marszałek Józef Piłsudski. 

Dzięki usiłnej niestrudzonej pracy 
kilku członków cechu na czele z za- 
rządem cechu w osobach Adolfa 
Dworakowskiego, starszego cechu i 
Stanisława Kubickiego, sekretarza, 
uroczystość 10-lecia istnienia cechu 

„Bzewców w Sosnowcu, uczczono 
przez uroczyste nabożeństwo odpra- 
wione przez księdza Sobczyńskiego 
w kościele parafjalnym w Sosnowcu. 

Założenie i historja cechu: 5 lu- 
tego 1918 roku za czasów okupacji 
niemieckiej Adolf Dworakowski i 
Michał Wiatrowski wnieśli do Ma- 
gistratu. m. Sosnowca podanie o 
zorganizowanie. cechu szewskiego, 
poczem zwołano na dzień 11 iuiego 
1918 roku zebranie do Magistratu 
m. Sosnowca osób, posiadających 
dyplomy mistrzowskie: Jana Pawia- 
ka, Adolfa Dworakowskiego, Stani- 
sława Marka, Antoniego Zwoiskie- 
go, Kazimierza Wrońskiego,.Michała 
Wiatrowskiego, Jana Nizińskiego, 
Antoniego Miłki, Henryka Domieza 
i Tomasza Gwiazdy. Na posiedze- 
niu tem pod przewodnictwem 5. pre- 
zydenta m Sosnowca $. p. Mrów- 
czyńskiego cech zorganizowano. 


. życzkę państwową, 


Urząd starszych cechu od 11 lu-. 
tego 1918 rokn do 16 listopada 1919 
r. piastowali: Stanisław Marek i Mi- 
chał Wiatrowski. 

Od 16 listopada 1919 r. aż do 
obecnej chwili z małą przerwą pia- _ 
stuje mandat starszego cechu Adolf 
Dworakowski. 


W roku 1918 dnia 4 _ sierpnia sr 


chwalono uczcić w roku 1919 uro- 

czyście 100-1etni obchód zgonu bo- 

hatera Jana Kilińskiego. Dla upa» - 
mięinienia uróczystości imienia Jana 

Kilińskiego, została wmurowana ja- 

blica na kościele parafialnym w So- 

snowci z datą 1819—1919 r. 

18 lipca 1920 r. członkowie ce- 
chu i czeladzie, którzy nie brali 
czynnego udziału w wojnie z bol- 
szewikami, opodatkowali się i do- 
raźnie złożyli na rzecz armji ochot- 
niczej od 250 do 1000 mk. Pienią- 
dze zostały doręczone odpowiednim 
władzom, za pośrednictwem redakcji 
»Kurjera Zagłębia« w Sosnowcu. 

51 października 1920 r. zebrano 
od członków cechu dobrowolne a- 
fiary w kwocie 19.280 marek pol., na 
formujący się w Warszawie pułk 
imienia Jana Kilińskiego. Ofiary 
wpłacono Komitetowi fundacji pułku 
im. Jana Kilińskiego w Warszawie 
50-go lipca 1920 roku. 

Dzięki ofiarności i szczerej chęci 
członków cechu, kupiono sztandar, 
którego poświęcenia dokonał w dniu 
29 października 1922 roku w ko- 
ściele parafialnym w Sosnowcu ks. 
szambelan Plenkiewicz. 

Dnia 50 lipca 1925 r. przez człon- 
ków cechu złożono ofiary w metalu e 
i gotówce na fundusz budowy pom- 
nika imienia Kilińskiego. Lista ofia- 
rodawców do dnia dzisiejszego prze- 
chowana jest w cechu. : ŻĘ: 

Dnia 20 stycznia 1924 roku, u- 
chwałą ogólnego zebrania założono 
przy cechu kasę pogrzebową, zwpi- 
sowem po2.zł. i składką członkow- 
ską po 4 zł. rocznie. Kasa pogrze- 
bowa w wielkiej mierze przyczyniła 
się do ułżenia niedoli przy pogrze- 
bach niektórych członków. Założona 
jest od 10 lutego 1924 roku: i obo- 
wiązuje wszystkich członków. 

W październiku 1926 roku przy 
usilnych staraniach i zabiegach dla 
podtrzygnania egzysiencii rzemieślni- 
ków offzymano za pośrednictwem 
Banku Zagłębia w Sosnowcu po- 
Z pożyczki w 
miarę możności korzystają człon- 
kowie cechu. 

Od założenia cechu, fj. od 11 
lutego 1918 roku do dnia 15 grud- 
nia 1927 roku, w myśl ustawy o . 
zgromadzeniach rzemieślniczych z 
1816 roku, przyjęto w poczet mi- 


1816, gdyż obowiązuje nowa ustawa, 


kiewicz, Stanisław: 
amiecki, Jan Ta-=*" 
dzie młyńskiej Ceniurja pod Zawier-.  tarski, Jan Mądrzyk, Bronisław Sie- 
ezbrał staw, a napór wody, . 
zerwał niezaopatrzoną dostatecznie. _ 
tnie zniosła .. 


wydana dekretem pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej Polskiej, 
czerwca 1927 roku, a ogłoszona w 
»Dzienniku Listiaw« z dnia 15 czerw- 
ca 1927 roku za Nr. 56. W myśl 
nowej ustawy przemysłowo-rzemieśł- 
niczej wyzwałać na mistrzów i cze- 
ładzi będzie izba rzemieślnicza, 

Akt niniejszy stwierdzamy” wła- 
anoręczneimi podpisami, ku pamięci 
chwale Bożej i owocnej dałszej pra- 
cy, dla dobra rzemiosła polskiegoe. 


Syn zamordował własnego oica 


namówiony do tego przez matkę. 


Onegdaj ranem do posterunku 
policji w Mszczonowie przybiegł je- 
den z tamtejszych mieszkańców i 
zawiadomił, iż w pobliżu wsi Su- 
szejnice spostrzegł opodal drogi, le- 
żącego w. kałuży zakrzepłej krwi, 


_ trupa jakiegoś mężczyny. 


wem po tem zawiadomie- 
niu, policja udała się na miejsce I 
istotnie ujrzała w przydrożnym rowie 


potwornie oskalpowane zwłoki, 


w których wkrótce rozpoznano mie- 
szkańca wsi Maciejowice gm. Pie- 
kary Fomasza Traczyka. i 

Wszystko wskazywało na to, że 
Traczyk zamordowany został w ce- 
lach rabunkowych. 

Po zebraniu rozmaitych szczegó- 
łów policja zarządziła dochodzenie, 
które przedewszystkiem  usialiło, że 
Traczyk w dniu 9 bm. udał się na 
jarmark do Grójca wraz z 16-letnim 
synem Adamem Wacławem i parob- 
czakiem 24-letnim Władysławem 
Szpinalskim. 

Te okoliczności sprawiły, że po- 
licja natychmiast udała się do Ma- 
ciejowie i tam istotnie zastała za- 
równo syna Traczyka, jak i parobka 
Szpinalskiego, którzy na pytania — 
co się stało z Tomaszem Traczy- 

em, 


poczęli dawać mętne odpowiedzi. 

To sprawiło, że policia obu are- 
sztowała i poddała dokładnym þa- 
daniom. 

Wzięci w krzyżowy ogień pytań, 
w rezultacie uczynili 

grozą przejmujące wyznanie. 


Oświadczyłli, że to oni byli spraw- 
cami mordu, przyczem: syn: I raczy= 
ka zeznał, że morderstwa na włas- 
nym ojcu dopuścił się 


z namowy matki swej Julii. 


Z dalszych wyjaśnień wynikła, 
że między zamordowanym  Traczy- 
kiem a żoną jego i synem trwały 
od dłuższego czasu niesnaski na fle 
majątkowem i że to głównie było 
przyczyną, iż zwyrodniały syn zde- 
cydował się na akt ojcobójsiwa. 

Dochodzenie ustaliło, że mordu do- 

konano w dniu 9 bm. w drodze 
powroinej z jarmarkń, mniej więcej 
około północy i że po morderstwie 
zrabowano Traczykowi zegarek i 60 
złotych gotówką. 
_" Na skutek tych zeznań policja a- 
resztowała także jako współnczest- 
niczkę mordu żonę Tomasza Tra- 
czyka. 


Okropny wypadek w hucie na Rakowie. 


Wybuch płynnej stali, ciężkie poparzenie $ poranienie wieedyrektona 
$ inżyniera i 12 giserów. 


Wsirząsający wypadek wydarzył 
się w hucie »Częstochowa» w Ra- 
kowie. -Ofiąrą tego straszliwego 
wypadku padło 14 osób. Szczegóły 
przedstawiają się następnijąco: 

W oddziale stalowni odlewano w 
olbrzymiej formie podstawę da, pod- 
trzymania walców. Przy pracy tej 
zajętych było kilkunastu 'giserów 
pod nadzorem wice-dyrektora huty 
p. Zygmunta Jędrzejewskiego i inż. 
Adolfa Skrodzkiego. W pewnej 
chwili wskutek silnego rozgrzania 
czy też z powodu dostania się wo- 
dy do płynnej stali, rozerwana zo- 
stała forma i wielka ilość rozżarzo- 
nej masy stalowej wylała się na zie- 
mię, gdzie znajdowała się woda. 
Lawa stalowa wskutek zetknięcia 
się z woda, poczęła wybuchać i 
pryskać na wszystkie strony. 

Rozegrała się przerażająca scena. 


Dla znajdujących się w pobliżu 
nie było schronienia przed istnym 
deszczem ognistym i rozpalonemi 
pociskami, które raziły wszystkich 
wokół, tak, iż ogółem poparzonych 
i poranionych zostało 14 osób. 

Ciężkie rany i oparzenia twarzy 
i rąk odnieśli: wice-dyrektor Z. lę- 
drzejewski, inż. A. Skrodzkj oraz 
giserzy: Edward Pawlicki, Stefan 
Olsżewski, który płonął jak żywa 
pochodnia, Eugenjusz Boreński i 
Stanisław Kawka. Inni doznali lżej- 
szych, ale jednak poważnych obra- 
żeń ciała, 

Wszyscy ciężka prszwankowari 
przewiezieni zostali do szpitala w 
Rakowie. 

Poza tragizmem wypadku hute 
poniosła również duże siraiy, bo- 
z formy wylało się około 12.006 
klg. rozpalonej stali. 


EED DAAE BZYSTTEWIEWY PGA 


dnia 7 


nA 


DLA: 388 


Zycie Gospodarcze. 


GIEŁDA. 


Warszawa, 152. 

Nowy Jork 8.90 
Londyn 48.44*/, 
Paryż 55.084 

Włochy 47.20 
Szwajcaria 171.50 
Holandja 558.95 , 
Dol. War. fr. obr. 8.88'/, w żądania 
8 proc. Poż. Prem. Dolar. zł. 68.00 

.  Tendencja spokojna 


AKCJE. 


Warszawa, 15.2. 
Bank Handlowy 125.00. 
Bank Pałski 155.60—158,00-—153.25 
Bank Zachodni 35.00 
Bank spół zarobk. 91.50 
Siła i Śwlatło 110.00—112.50 
Cukier 74.00—78.00 
Wysoka 155.00—155.78 
Węgiel 98.50—101.00 
Nobel 59.50—41.00 
Lilpop 40.75 
Modrzejów 456.00—44,00 
Ostrowiecki 86.00 
Pocisk 11.50 


Starachowice 65.00—6.400 


Borkowski 18.50 
Haberbusz 166.00 
Zegluga 40.00 
Tendencja mocniejsza obroty 6żywionę 


GIEŁDA ZBOŻOWA, 


Poznań, 10.2. 
Zyto 88.10—59.10 
Pszenica 44.50—45.50 
Jęczmień przemiałowy 86.00-55.00 
RP. browar. 59.50-—41.00 
wies 52.50—54.50 
Mąka żytnia 70 proc. 54.75 
Mąka żytnia 65 proc. 56.26 
Mąka pszenna 65 proc. 
Ospa żytnia 26.25—27.28 
Ospa pszenna 26.00—27.00 
Rzepak 65.00—70.00 
Groch polny 48.00—55.00 - 
Groch Viktoria 60.00—82.00- - 
Groch Folgera 55.00—65.00 
Wyka 50.00—55.00 
Peluszka 50.00—55.00 
Seladera 25.50—24.50 
Łubin żółty 24.00—25.00 
Łubin niebieski 25.00—24.00 
„Koniczyna czerwona 220.00—510.00 
Koniczyna biała 180.00—280.00- 
Koniczyna żółta ediłuszczona 150.00—180.00 
Koniczyna szwedzka 260.00—520.00 
Koniczyna w łuskach 60.00—80.— 
Siano luźne 5.50 $ 
„Słoma żyt. prasowana 5.20 
Usposobienie spokojne. 


PIERDA E a WY. 


Siiowiec, uł. 5-50 Maja 8; 


bieskiego, róg Sienkiewicza. 


Drukarnia 


„expres Zagiębia” 
SOSNOWIEC, ulica Teatralna 
Teiefon Nr. 4-94. s". 


Wykonywa wszel- 
kie roboty w za- 
kres drukarstwa 
wchodzące. 


Szybkol — Tanio! 
Estetycznie! © 


Sląsko- Dąbrowskie Kolejowe Towarzystwo Eksploatacyjne 

: Sp. z o. p. > 
zawiadamia, że bilety miesięczne abonamentowe, bilety miesięczne szkol- 
ne i karty iygodniowe robotnicze na przejazd tramwajami elektrycznemii 
w Zagłębiu Dąbrowskiem będą sprzedawane w następujących miejscach: 
1) w składzie materjałów piśmiennych WPana Wł. Czechowskiego, S0 


2) w. księgarni WPana D bkowskiego w Będzinie, ul. Kołłątaja; 
5) w księgarni WPani A. |. Ringmanówny w Dąbrowie Górniczej, ul. So- 


Pragnacy otrzymać bilety miesięczne abonameniowe i miesięczne szkolne winni 
dostarczyć iotogratję, Bliższych informacji udzielą miejsca sprzedaży. 


| Two „PRZEWODNIK” 
-8-go Maja 23. 


ODBIORNIKI 


ć Ogłoszenie o licytacji. 


'Na zasadzie art. 52 i 53 Ustawy. z dnia 19 maja 1920 r. o przymu- 
sowem ubezpieczeniu na wypadek choroby Dz. Ust. Nr. 44, podaje się do 
publicznej: wiadomości, że dnia 28 lufego 1928 r. o godz. t2 w Sulikowie- 
gm. Siewierz odbędzie się licytacja w H terminie ruchomości składających 
się z koni, oszacowanych na Z4. 1.200.— należących do Dominium „Duli- 
ków“ na pokrycie należności Powiatowej Kasie Chorych w Sosnowcu, 

Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od godz. 10-ej, spis zaś 
takowych codziennie od 8 do 10 u Okręgowego Egzekutora przy Powia- 
towej Kasie Chorych w Zawierciu. 


Zawiercie, dnia 25 stycznia 1928 r. 


EGZEKUTOR 


Powiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu 
Okręgu Zawierckiego 
2) St. Wilk. 


A TE Sa AGO Na zc PRE 0 ERZE a S 


Ogioszenie o licytacji. 
Na zasadzie art. 52 i 55 Ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o przyinu- 
sowem ubezpieczeniu na wypadek choroby Dz. Ust. Nr. 44, podaje się do 
publicznej wiadomości, że dnia 20 lutego 1928 r. o godz. 10 w Strzemie-- 
szycach przy wapienniku l. Boruchowskiego odbędzie się licytacja w 1 ter- 
minie ruchomości składających się z 250 korcy węgla kamiennego gatunku 
orzech Il i grysik, oraz wozu ciężarowego i 5-ch wózków kopalniowych, 
oszacowanych na Zł. 650.— należących do Izydora Boruchowskiego na 
pokrycie należności Powiatowej Kasie Chorych w Sosnowcu. 
*Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od godz. 9—10, spis zaś 
takowych codziennie od 8 do 9 u Okręgowego Egzekutora przy Powiato- 


PORY ZE ETZ 


wej Kasie Chorych w Dąbrowie, ul. 5-go Maja.Nr. 14. 
Dąbrowa, dnia 10 lutego 1928 r.. SE 
$ ; EGZEKUTOR 


Powiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu 
Okręgu Dąbrowskiego : 


- (©) A. Wróbel. 


GEŃ GDZIE RÓ WY EEÓE WOODA OBOP OGBÓ BST 
Hallo! RADIO Hallo! 

` aparaty rozmaitych najnowszych i najtańszych systemów, 

zagraniczne i krajowe, detektory (od 14 zł.) zakłada 


Biuro _Elektrotechniczne A, HORÓWICZ 


SOSKOWIES, Modrzejewska 18, Il piętro, telef. 2-10. 


Biuro wykonywa wszelkie roboty elektrotechniczne i insialacje 
ratowe po cenach konkurencyjnych.” 


ZZO 


Z ZZ ZZ RA a ÓW 


Miód 


naturalny kuracyjno-odżywczy (pod gwa 


7 

De sprzedania stół rozsuwany, parawan 

stolik mały i aparat deiektorowy, Sos- - 
 nowiec Roboinicza 18 Chinielewski. 

O: detektorowy z jedną parą słu- 

chawek sprzedam za 50 zł. Wiadomość 


ż e 


BOORG OOO 
_ Okazja! 45 tanich dni. Okazja! 
Od 15 lutego r. b. i dni następne: 
w zna ym sklepie POŃCZOCH i galanterii 


> d. ARUMER 


w Sosnowcu, ul. TARGOWA 12, Telefon 5-40. 


POLECA: Pończochy, skarpetki, rękawiczki, torebki, parasolki, 
bluzki, sukienki dziecinne, wykwininą bieliznę damską i męską, 


fartuchy, swetry, pullowery wełniane, trykofaże I t. d. :-: 
PO CENACH NISKICH — TYLKO 15 DNI. 


rancją) 5 kilogramowa blaszanka tylko 15zł. 
Grzyby prawe biaie 
"w cenie 20 i 24 zł. za kilogram 
- w sklepie S 
Koziołkowa i Jędryczka 
-= SOSNOWIEC, 5-go Maia 21. 


5 £ R E i AE: = CZŁ 


DROBNE OGŁOSZENIA. |. 


Kupno i sprzedaż. 


o sprzedania piwiarnia. Wiadomość 


„Expres Zagiębia”. 


Druk. „Expresu Zagłębia" Sosnowiec, ul. Teatralna tel. 4-94 


Madzik Antoni zgubit książeczkę. woj- 
[07 


Ciasna 8 u dozorczyni 6—8 wieczorem. 


Lokale. 


pokoiu skromnie umeblowanego poszu- 
je młode małżeństwo. Zgłoszenia «do 


„Expresu Zagłębia”. 
Różne. > a 


skową wydaną przez P. K, U. sno- 
wiec, wyciąg z ksiąg ludności wydany 
przez gminę Brzeźnice, legitymację zasiłko- 
wą wydaną przez Fundusz Bezrobocia w 
Sosnowcu. i i 

acław Głogowski z gubił książkę woj- 

skową wydaną przez 5 p.p. Leg. w 
Wilnie, którą unieważnia Się. 


